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Z  Wiednia I .  30. Merca.- tey mierze konldusum seym n, a pfzez wzgląd
J. Ć. K . IV1 raczył wydany m patenjtol aa teraźnieyszy stan rzeczy Cesarz Jmc nie

R d d . 28 t. ir,. uayłaskawiey postanowić, iżw y- 
łftanp 700U losow w  pierwszym ciągnieniu C. 
K . Igtteryi iłami , zaczną bydź d. 24 Maia ro- 
fc11 bieżącego wypłacane w  konwentyyney mo- 
n“cie. Przytem -aczył oznaczyć, iż podobne 
,osy  po każdym ciągnieniu muszą bycLt nayda- 
ley  y  ro k , 6 tygodni i trzy dni do wypłace- 
Ala pokazywane , inaczey jeżeli kto uchybi te- 

terminu, będą za przepadła uznane, 
W akuiące 'kreiskapitańsrwo Manhards- 

^•%u raczył J. C. K . M. nayłaskaw:sy udzie- 
**c służącemu iuż 14  lat z wielką pilnością se- 
* fc<arzowi przy gubernium nizszey Austryj 
Antoniemu Czeęhcwi.

Z  Ratysbony d. 18- Marca.
~W kóllegium elektorów złożone iuż zo- 

Stf,ły  wszyfłlue giosy prócz Saxonii, i w ięk- 
Sz°sc pokazała się za przyjęciem wyroku de- 
f^ acy i pod d. 25 Lutego zapadłego bez żad- 
^ c h  odmian. Toż samo nastąpiło i w  X ż ę -  

1,1 aollesium ,  gdzie teraz tyiko 6x głosow 
znayduie , ponieważ inne są zawieszone ; 
głosów było za przyjęciem a 6 przeciw- 

Vc*1 ; 9 niedostaiące ieszcze poydą zapewne 
^ A^kszością. Z  pewnością można więc są- 

C) ** w  przyszłym  tygodniu zapadnie w

odmowi mu swego potwierdzenia. Jak skoro 
to nastąpi, będzie deputacya w  stanie w ygo­
tować całkowity reces wynadgrodzeń. W zglę­
dem dalszego urządzenia R zeszy, iako to po­
działu cyrkułów , rześkiego sądownictwa, me­
tryk i t. d. nie można ieszcze z pewnością po- 
wwdziet , czyli to nowemu seymowi będzie 
zostawione, łub też dotychczasowa depntacya 
się tym zatrudni, albo nakoniec nowa będzie 
wyznaczona. Ostatnie zdaie się bydź naypo- 
dobnieyszym. Zaw sze iednak pewną się “ze- 
czą bydź zdaie, że pośredniczących mocarstw 
ministrowie wcale się do ■ tego mięszac nie bę­
dą , owszem po wygotowaniu formalnego re- 
ceilu to mieysce opuszczą , do czego iuż nie­
które przygotowania czynią.

Z  Fre >burga d. 13 .  Msrt-ci*
N ad. 10  t. m. -wystrzał armatni o godzi­

nie 7 zrana zapowiedział nowe urządzenie na- 
szey oyczyzny. Landman A ffry  udał się o 
god/irie 8 uo kościoła, a po skończonem na­
bożeństwie na ratusz, gdzie zaprowadził kom- 
miłlyą u-ządzaiącą , którey sam iest prezy­
dentem. Około 9 godziny posłaniec stanu od­
dał kommendantowi zgromadzonego woyska 
rozkaz używania dawney kokardy niebieskiey



i  czat-ney, co natychmiast uskutecznionym zo­
stało. Landman ubrany był czarno ze szpadą 
przy  boku; otaczał go oddział 6go regimentu 
Strzelców konnych z liczną muzyką. Grena- 
dyerowie 42 półbrygady stali dwiema szere­
gami , gwardya mieyska była pod bronią , a 
lud bardzo licznie zgromadzony, okazywał po­
wszechną radość i nadzielę, iż wszystkie się 
zamięszania skończyły. Landman w yd ał oraz 
następuiącą odezwę;

” Ludw ik A ffry Landman Szwaycaryi, 
da 19 Kantnnow sprzymierzonych. — Pierw ­
szy  konsul Rzepltey francuzkiey w ydał akr 
pośrednictwa, maiący ukończyć zatargi, któ­
rych Szw aycarya zasmucaiący widok wysta­
w ia ła , i który ma iey przeznaczenie niezmien­
nie uftalic. W ażny ten akt, owoc długich na- 
rauzeń z ludźmi światłemi i przyjaciółmi po­
rządku, iest przystosowany do ważnieyszyeh 
spraw ludu, który zdaie się bydź przeznaczo­
nym do używania korzyś~i z stanu rzeczy 
starego i niepodległego. Pięcioletnie zamięsza- 
uia i przykre wzburzenia okazały niestosow­
ność toku środkowego rządu. Dawne tylko 
systenia federacyi (  umiarkowane przez odmia­
ny , do których w p ro w a d z e n ia  b y ły  powoda- 

- mi przewaga okoliczności '1 przykład 2ch są­
siedzkich mocarstw) mogło bydź przystoso­
wane do rożnych ludów Szw aycaryi. Opa­
trzność, iedyne wsparcie rządów sprawiedli­
w ych i cnotliwych, zdaie się , iż wybrała ten 
ezas dla wstrzymania nieszczęść ucieiniężaiącj ch 
naszą oyczyznę i pomyślnieyszą nam przy­
szłość obiecuie. N ow y związek towarzyski 
będzi wprowadzony, rozróżnienia polityczne 
ustać powinny, a namiętności do milczenia 
przymuszone będą. Przez światłe tylko po­
łączenie woli , przez stałe przeszkadzano, 
aby interes prywatny nie wziął przewagi nad 
1 ublicznym, zapewn,ć możemy pomyślność 
nowych ustaw , a ta pomyślność gdy będzie

otrzymana niepodległość naszą ugruntuie. R z ą i  
każdego kantonu ftanowić będzie naywłaściw- 
sze do okoliczności mieyscowych uftawy i 
zapenniaiące iego szczęście. Nay waźnieyszy ni 
zatem iest przedm.orem , ażeby w ybór na 
przyszłych obiorach padł na osoby łączące do 
znaney poczciwości, światło i doświadczenia 
wzbudzaiące ufność i kształcące rozsądnych 
rządców. Każdy człowiek koihaiący swoią 
oyczyzn ę, poydze icdynie za głosem swego 
sumienia w  dawar.tu swoiego głosu , a wszel­
kie oboe rady przeciwne temu głosowi odrzu­
ci. Te są sposoby, które nam pozostaią do 
przywrócenia narodowi szwaycarskiemu zna­
czenia , iakie słusznie posiadał i tych dni 
szczęścia i pokoiu , których mebytność była 
dla nas tak czułą i oddawnego czasu są przed 
miotem n.aszych żalów. Dan w  Freyburgu d. 
10  M irci i8°3- — Ludwik A ffry.

KommifTya urządzaiąca wydała także 
dziś odezwę do ludu zachęcając go do roztro­
pności , połażenia ufnrści w  nowym rządzie 
i swych- nadziei*. Postanowiła o ra z  , iż w szy­
stkie ufzedy bedą tymczasowo utrzymane , 
iako też ustawy i w y ro k i, które się nieprze- 
ciwią aktowi pośrednictwa. D aley, że w szy­
stkie prześladowania za czyny polityczne u- 
staią, że kokarda zamiast trzechkolorowey iest 
po kantonach czerwona z czarną , i tę zaraz 
zaprowadzono.

Odmiana rządu zaszła z naywiększą 
spokoynością , i każdy zdiie się przekonywać 
iż zachowanie naszty oyczyzny od zupełnego 
upadku zależy na rozstropnym i spokoynym 
postępowaniu.

Mniemaią , iż woyska francuzkie znaydu- 
iące sie .w  Szwaycaryi poydą niebawaie do 
W ło c h .'

Ob. W illard iest mianowany od pierw­
szego landmana kominendanteiu Freyburga.
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Z  Londynu A. tg. Marta.

Uzbraiania u nas idą iak n ay ży w iey , *  
resztą w  okolicznościach nas*y*h z Francyą 

mc nie masz pewnego. *
D . I I .  t. m.na wniosek P. Addiajtona, 

że okoliczności nakazuią zaciąg 10,000 nowych 
maytkow, izba niższa zamieniła się w  tayny 
w ydział. P. Francis: D!a czegóż dokładniey- 
szych nie daią nam wyiaśnień względem przy­
czyn dzisieyszych sporow z Francyą ? Zape^ 
wne ich źrodło iest w  amienskim traktacie. 
Ten traktat raz zaw arty, pomimo tego, źe ie ­
go warunki są hańbiące i nieszczęśliwe, iednak 
dopełnionym bydź musi. Jeżeli w  nim pier- 
•wey ministrowie z niewiadomości i słabości 
poświęcili dobro oyczyzn y , tedy zastanówmy 
się nad ich postępkami , daymy im uczuć 
sprawiedliwą zemstę obrażonego ludu ;  ale 
święta wiara pańflwa powinna bydź nieskażo­
na , traktat powinien bydź święcie dochowany. 
Prawdziwe skuthi pokoiu , nie w ypływ aią z 
amienskiego traktatu. C ały  ten traktat iest 
czczy, mamiący, i nieszczery. Jest to mina, 
która pod naszemi nogami zaczyna się rozpa­
lać. Jeżeli wypełniemy wiernie, cośmy daw- 
niey przyrzekli., ieżeli złamią Francuzi dane 
słowo , i napadną na nas , tedy w szy­
scy Anglicy iedno tylko serce i iednego ducha 
mieć będą , aby ze słusznym gniewem i patry- 
otyczną odwagą wszystkie zamachy wroga 
udaremnił;. A le dla wzniecenia narodowey 
tęgości, powinni bydź na czele intereflbw, 
ministrowie w yżsi nad nieuwagę , słabość i 
niedołężne postępowanie. Nasze papiery spa-
daią. Jakąż więc ufność można -wzbudzić, 
gdy w  teraźnieyszych okolicznościach , gdy w  
dzisieyszem przesileniu, wszystkie doświad­
czone i nayś-wietnieysze taienta od rządu pań­
stwa oddalone widziemy ? Nie widziemy w  
dzisieyszem ministerymn ani iedney osoby, 
któreyby imię i wysokie taienta Europę w za -
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durnienie w praw iły. Z  resztą życzę 
mania iednomyślności, która teraz w  izbie a  
dobrem oyczyzny panuie.

P. Addington: G dy zacny mówca, któ­
ry  dopiero co usiadł, życzy  iednomyślności, 
a pocóż te z ust iego wychodzą zarzuty i skar­
g i?  Dla czegóż chce zniszczyć tę iedność, 
czemuż rozsiewać tę trwogę ? "Wszystkie 
wielkie taienta kraiowe zgromadzić w  kilku 
członkach administracyi, iest niestety rzeczą 
niepodobną. Dla czegóż zacny mówca po­
chwalał dotychczas postępki ministerynm , 
któremu teraz nagle żadnych nieprzyznaie ta­
lentów ? Jeżeli K ról na mocy praw służących 
koronie zawarł pokoy , tedy izba nie może 
powiedzieć: ” Niechcemy pokoiu, nieprzyy- 
muiemy iego warunków, niechay woytia trwa 
dłużey. ,, N ie , warunki pokoiu wypełnione 
bydź muszą, a spraw cy onych są odpowie- 
dzialnemi oyczyznie. Nie lękam się tey odpo­
wiedzialności , i gotow iestem zdać rachunekze 
wszystkich spraw moich. Od pokoiu amieńskie- 
go każdym mym kroki em władał duch pokoiu. 
Ja i koledzy moi postę powaliśmy podług tych­
że zasad pokoiowych^ Same nawer clzisiey-, 
sze uzbraiania maią na ce lu ustalenie pokoiu. 
Z  milczenia, które się względem przedmiotu 
negocyacyy z Francyą zachowuje, niemożna 
wnosić aby rząd wzglę dem mocarstwa , z kt<5- 
rem traktuie , miał u żyw ać straszącego i na­
kazującego ięzyka. Byłoby nieprzyzwoito- 
ścią wcześnie dawać po znać, które z mocarstw 
traktuiących używa za wysokiego tonu , z  
którego rrakoniec spuści ć musi. Jestem prze­
konany , źe teraz, gd y  przyjacielskie 7 a go­
dzenie bez wszelkich effiar z iedney kub «2giey 
strouy nastąpić może, za wczesne .głoszenie 
spornych punktów ie szczeby tem bardziey 
strudniło onych ułatwię nie. Na obawę mów­
c y , aby nie sądził się bydź oBo wiązanym do 
dalszych zezwoleń , | d y  na zaciąg nowych.

M
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io,OOC m ytk o w  pożwolr, odpowiadani, że 
nńnisfrowie uczynią więcey wniosków, gdy 
środki obrony poirzebnemi będą, ale fiikt do 
głosowani? na nie obowiązanym nie będzie. 
T ym  czasem bogday zerwanie przyiaźni. z 
Francyą potrzebnem nic było!

P. Dfcnt życz y ł zaciągu 2g,oou nowych 
m aytków, i zakończył mowę swońj następu­
jącą myślą: Zaciągnąwszy 25,000 świeżego 
maytka będziemy mieli 75,000 maytkow w 
służb:e na rok teraźnieyszy. Takowe pomno­
żenie zda mi się bydź stosowne do celu, gdy 
na końcu przeszłsy w oyny powróciliśmy 
Francuzom blizkc 60,000 maytkow w  niewoli 
u nas będących.

F . Fox powtarzał swoie skargi względem 
ciemności, w  laką obwiiaią ministrowie swoie 
propozycye 1 dodał: ”  M ów ią, że pokoy ami- 
enski iest złym  pokoiem , ponieważ iest za­
kłócony niesłusznem i złośllwem postępowa­
niem tych , z któreiriśipy woynę toczyli. A le 
dla czegóż oto postępowanie obwiniać mini­
strów? (szemranie) Mógąż m inistrowi odpo­
wiadać za postępki, tych , z  któremi poRoy 
zawarli ? Przystaw szy ra z , że to zdarze­
nie iest igdynie skutkiem ulegliwości mini­
strów, iestźe dla tego złem pokoy ? W cale 
me. W  tym razie ganić należy postępowanie 
ipinistrow, ale nie pokoy. , Przypuśćm y, że 
ministrowie postępowali za żywo ; to- weale 
nie ma związku z traktatem armeńskim-, któ­
rego ja nigdy uwielbiać' nieprz^stanę, ponie­
w aż nas w yrw a ł z paszczy rak okropr.ey 
w o yn y . Muszę tu dotkjąć, słeW przyjadela- 
mego ^Francis) ” :aKoby przytsterz-e rządu ni­
kogo zdatnego nie bvło. Q hrabt St<iVincent 
naczelniku admiralicyi nie. można-tego, zapew­
ne powiedzieć. Qbwiniaią ministrów, a  pew- 
aie niesłusznie o nikczemnoś* ducha i  ulegli* 
wośę: ale i- iestetn cewny, że zacny rriowca 
(Addingtoa) w  niczcm przesiw honorowi Au-
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gliinie w yk ro czy ł, 1 że naw et w  przypadku 
w oyny w  niczyim ręku bezpieczniey steru 
rządu złożyć nie można. W oyn a iest zaw­
sze straszliwem nieszczęściem, jeżeli iednak 
na nasze narodowe prawa nastaią, ieżeli ku­
szą się strącić naś z tego stopnia ,  k tóry  po­
między państwami Europy zaymjnemy, tedy 
woyna w  takowych okolicznościach przedsię­
wzięta iest sprawiedliwa, i. żaden z  poczci­
wych Brytonow niewątpiłby o potrzebie oney, 
żadenby się nie ociągał pomagać ze w szyst­

kich sił oyczyznie.
L o rd  Hawkeshary uważał,- że korona 

może sama przez się bez zapytania wydadź 
w o y n ę , i że wprzód nie można domagać się 
wyiaśnienia powodow wypowiedzenia w oy- 
n y, gdyżby to byio uwłaczać przywilejom 
korony. Zapew niał, że tylko w  przyzw oi­
tym czasie daią się potrzebne wyiaśnienia ; o- 
świadczył. razem śwoie zaufanie, że Francuzi 
szczerze myślili (they may and. I  trust tbejr 
do rneen houestly). T ym  czasem kroki prze­
ze reze są potrzebtiemi, - O świadczył się nar 
koniec przeciw proiektowr B, Denta , że nie- 
zw yczayną byłoby- rzeczą wnosić tak wiel­
kie pomnożenie s iły  morskiey.

P . Pulteney uwielbiał ministrów, że 
dla utrzymania chwalebnego pekoiu wszystkie­

go uży waią.
Fotem- ną 10,000 maytkow zezwolono 

równie iak na następuiące summy na żołd ro­
czny maytkow 603,500 f. sz t ., na okrycie t 
żywność ich 290,000 f. szt. na potrzeby okrę- 
towe-330,000 f. sz t ., a na artyleryą morską 

>̂ 7>SQO f. szt.
1 W czo ray  lord Castlereagh podał parla­
mentowi obrachunek dochodow i wydatków 
wschodnio - indyyskich. Dochody tych posia­
dłości wynoszą: 1 1  mili. 222,029 f. szt. (448 
mili. 8 8 1,16 0  zło* p o i.); wydatki 10  mili.

326,830 f, szt. (4 13  mili. 73,200 zł. poi.) a
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długi 17  mili. 674,332 f. szt. (706  mili. 9 8 t ,2 8 o bąsador francuzki miał do wyiazdu gotować, 
sił. p o i.)  Te długi w  r. p. przez w ypraw ę  ̂ żeby w oyska francuzkie miały zamiast hol- 
woysk do-KgipM &c. 3  tnilL pomnożone zo- ienderskich obiąe przylądek dobrey nądziei. 
sta ły- f Równie fałszyw ą iest wieścią, ażeby Bonapar-

P. Addington ehee uczynić proiekt przey- te mjaj ,do naszego Króla bardzo ż y w y  lift na- 
rzenia stanu listy cywilney, dk zapobieżenia pisadj i AŻeby lordowi W hitwortowi oświad- 
na przyszłość' wszystkim zaległościom. czył>  ieżli woyska nasze natychmiast z

, ■ . ™  . M alty nie w yyd ą  , 300,000 Francuzów iest
Kontraadmirał Thornborough maiąey do- towycb v, y lądować do Anglii. Równie do

w odzić, w Dunacb -zatknął- swoią banderę na n*epewtlyck pogłosek należy!, iakoby admirał 
68 armatnim okręcie Gebykheit, Jakob Sauma- B;kerton 2 francuzkie woienne okręty w ysz łe  
rez iest przeznaczony na komendanta w  Nore. z Talom  przychwycił i do M alty zaprowa- 
Lord Gardener będzie dowodzić w  Portsmu- dzij

d e  , a bander®lego-powiewa na 84 armatnim W ielu angielskich morskich i lądowych
okręcie Dreadnought. Lord Keit iest prze- 0fflCyerow którzy do tych czas we Francyi 
znaczony na najwyższego komendanta fiotty bawUi) śpiesanie do oyczyzn y powraca, 
plimutskiey, a- admirał Dakres m abydź drugim W czoray P. Addington i lord Hobart
komenderuiącym. Komodor Domett ma do- bardzo długie naradzenie z prezydentem
wodzie na stanowisku w  Kork. W zięto w  admiralkyi ]ordem St. Vincent, na którey iie 
kom is'10  liniowych okrętów I  o 98 , 3  o 80, jord Nelson znajdował.
a 6 '-^74 armat, i ió  fregat. Kommifsya ma- p 0 naszych brzegach wszędzie sie czy- 
gazynowa marynarki odebrała rozkaz opatrzę- nią przygotowania obrony. W  Plimucie za- 
»ia ieszeze w  żywność wiele okrętów. Po toczone fla w a ły  wieIe armat< p rzy Canter.  
naszych portach nawet w  n.edziel? pracuią b(jrg fonmM ^ ielki :patfc artyjeryI. 
nad uzbrajaniem okr? tow. W czoray  Sydney Lord K eitiu ż  z Londynu do p ortsmutir 
Smith został mianowany kommendantem es- wyie6hał> Onegday telegraf przez wiele go- 
kaury w  Sherness , która ma na kanale krą- dzm b y j, w  p0yuszeniu , i wysłano przezeń 
życ  raze.iv z wielką flottą admirała Pellewa. rozkazy do D e^ uy p ortsrautu j Sherness. 
Lord Nelson otrzyma kommende nad flottą ,  W szystkie kutry ceIne oddano pod rząd. ad_

którą w  naywaźmeysze mieysca wystaną bę- miralicyi. a 20 najlepszych armatnich batów

^zie' uzbraiaią. n
Onegday P. Morrisow (  który przed 3  . p odłtlg naszy(;h gazet ,umatł nk. dawtf»

niedzielami Maltę opuścił, gdzie w szystko officyer angielski, który z Bonapartem korres- 
było w dobrym stanie)  przywiożł depesze od pondował. Papiery iego dostały się rządowi. 
lorda W hitworta z Paryża. W czoray  oob. Sekretarz stanu Pelham w ydał okolnik 
Leoompte i Duclos przybyli gońcami od rzą- aby względem cudzoziemców przybywaią- 
du do jen. Andreosego. Po odebraniu depe- ęych do W< Brytanii lub H a n d yi, lako teź 
sz y  jen. n reosy miał długie naradzenie z względem bawiących się na brzegach bill 
lordem es Urym> po czem w wieczór względem cudzozietncoyr aayściśley b y ł prze-
w ysła ł gońca z ważaemi depeszami do Pary- {frygan y,

U  Wreście ais potwierdza się żeby się ątu- w  przypadku woyny część irlaudskiey <
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TOiłteyt da A nglii, a angielsKiey do jtiandyi 
ffla byd t przjniosiona-

G izJta d,vorska mieści w  sobie odezwę 
względem ntdgrod za służbę na okrętach kró­
lewskich: i 2gą odezwę przy wołuiącą w szyst­
kich Anglii ów będących w  służnie obcey. 
W sz y sc y  urlopowani officyerowie bez w y- 
iątitu rnaią się stawić niezwłocznie przy 
sw ych regimentach. T ylko  officyerowie do 
rekrutowania są od tego wyięei. W szystkim  
półżołdowym officyerom w  W . Brytanii i Ir- 
landyi będącym kazano , aby kounncndantowi 
od rekmtowania donieśli o tnieyscu mieszka­
nia, lkzbie lat słu żb y , i wieku sw oim , tu­
dzież ieźli się za niezdatnych do służby są­
dzą , aby wyrazili swą chorobę lub przyczy­
n y niezditności. Służący w  milicyi półźnłdo- 
w i officyerowie maią|rapporta podawać do sekre­
tarza woiennego. Oznaymuie , że w szyscy  offi­
cyerow ie, którzyby w przeciągu miesiąca nie- 
zgłosili s ię , za umarłych uważani będą,

W czoray rano przybył poseł stanu Conr- 
Voisi®r z depeszami od lorda W hitwortha do 
lorda Hiwkesbury. Natychmiast zebrała się 
wielka gatunkow ą rada |srót*y wypadki do­
tąd niew adome. Zaptwmaią iednak, ze rząd 
francuzki dotąd decyduiącey odpowiedzi nie 
d a ł, i słvchać że Bonaparte wyrazme okazał 
swoie podziwienie względem poselftwa kró­
lewskiego do parlamentu i uzbraiań angielskich 
i  że oświadczył.- ” iż wcale nie myślał o roz­
poczynania krokow nieprzyjacielskich.,, Tym  
czasem pogłoska, źe francuzk minister związ­
ków  zewnętrznych ob. Talleyrand złożył 
sw oy urząd, a ob, Otto na iego mieysce na- 
ftąpił nie sprawdziła się.

Dziś przybyła wiadomość, zt na przy­
lądku dobrey nadziei ieszcze się nasze woyska 
znayduią. Szybka szalupa wioząca rozkaz 
nie wydania kapu uprzedziła tam kilką godzi- 
flemi rozkaz wyyścia załogi angielskiey. S ły -
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chać źe w yspa Jawa i osada Batawia ma bydz 
Francyi ustąpiona, i że nowa wyprawą wscho- 
dnirm dyysko-francnzka w Brescie w tym ce 
lu uzbraia się. Nowe zniesienie wyłącznego 
handlu do Batawii dla hollenderskiey wscho- 
dnioitjdyyskiey kompanii, ma mieć z tą ugo­
dą związek. Słychać, że Makao osada portu­
galska w  Chinach ma bydź odftąpiona Fran­
cuzom.

Słychać, że w  Madrycie ftanęła między 
Hiszpanią i Francyą ugoda przez którą z? pew- 
nekorzyści dla Króla etruskiego obiecane, Fran- 
cya nabywa Florydy zachodniey i  wschodniey, 
Oddąpietrie dla Francyi Lu izyaay równie dla nas 
iak i A  nerykanow ieft szkodliwem, ieżłi 
zw iżem y skutki, które z posiadania przez 
Franeyą Luizyany wynikną.

Liczba ttowo zaweroowamych maytKow 
-wynosi iuż 7000. W  Irlandyi wielki także 
werbunek czynią,

Z  Par, la  d. 13 . Marta.
Dziennik pary z ki mieści w  sobie co na- 

llępuie
” Od kilku miefięey trw ała między Fran- 

cyą i Anglią dziennikarska w oy na.* B y ły  to 
oftatni* połyski, czyli rac ze v  iuż tylko obt zask- 
Jogorewaiącego pożaru, ofntnia pociecha ie- 
dney z rozpaczaiących partyy , karma bła­
hych i n:kczemnyeh na nięcności, i kilku głcr- 
duych pismaków. Rząd francuzki był bita z* 
daleki od upoważniania tego , i pomi 00 nreia- 
kich trudności w  uskutecznieniu armeńskiego 
traktatu,. spuścił się zupełnie na rzetelność 
minifteryum angielskiego i na trwałość poko- 
iu : zatrudniał łię iedynie ożywieniem 'swj^cb 
osad, i peren zaufania w ylław ił resztę śwo- 
iey fiły  morskiey ftottom angielskim. — G d y  
nagle poselflwo Króla angielskiego zapowie­
działo Europie, że fię dzieją wielkie uzbraia- 
nią w  portach francuzkich i hollenderskich, i  
że z angielskiey ftrony potrzeba nadzwyczay- 
nych środków ,,,

” W szyllkie uzbrajania w  hollenderskich 
i francuzkich portach są tylko uzbraianiaml 
przeznaczonemi do różnych osad nie liczące 
w iecey iak po kilka okrętów i fregat. Prze­
ciwnie wszyllkie porty angielskie w idzim y 
silną marynarką zapchane. Zdare fię że A n-
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gna pomimo amieńskieąo trakt; to niechce pe- 
\t nych zrzec się k rrz yśc i, k'óryeh zrzecze 
nia^fię ze fhony Anglii hcnor F rsn cfi i wier­
ność traktatów wym agały. Jeźli nie tędz;e 
żaciney uległ w c śc i, tedy wieczna i llraszliwa 
woyna naflapi, która tem nieś; raw ieduwsza 
będzie, im zawiść nieubłagańszą fię Ranie!,,

"Francuza nieufirąszą pogreżki , ani u- 
zbraiania innego narodu. Nie ódięły mu "od 
wagi dawniejsze kieski, nie zriew ieściły zw y- 
ciezrwa. Pełen zaufania w  swym  rządzie nie 
wzdrygnie fię, na nowe ofiary, ani na nowe 
wydatki , które okoliczności nieuchrornemi u- 
czynią. „

” .Na pierwszą wiadomość o poseHlwie 
Króla angielskiego do- parlamentu w szyscy  
zwrócili oczy na tuillerski gabinet i . na to 
w szy lik o , cokolwiek tam zayśdź mcało« Na 
olbatniey schadzce u Pani Bona; artowey w  
niedzielę, znaydował się i pierwszy konsul. 
"Francya i Anglia, (  rzekł do lorda "W bitw or- 
ta , który tuz fkał przy hrabi Markowie 1 12  
lat z Sobą w alczyły , i zdaie się że rew a bu­
rza wszczyna fię w  Londynie , i że ieszcze 12  
Jetmego 1 rwi rozlewu pragną. Głoszą że Fr.rn- 
cya nadzw-yczaynie iizbrfią fę  na merzu ; ale 
to wiesc fałszj w a. W  żadnym porcie frrm- 
cuzkim nie ma znaczney f ły .  Największa 
część fl rty odpłynęła do St. Domingo, a 
nie wielka eskadra dla obi-cia Fondlyszerow do 
Indyy wschodnich. Co sit tycze 'port'w  kol- 
Jenderskith , nie masz tam żadnych m bia:ań 
opri cz v ypraw y | od j"n. W iktorem do [ ui- 
zyan y , o czem wie cała Europa. Co do nie­
porozumień miedzy gabinetem angielskim, a 
rządem (ranctizl im to praw da , że Angiia po- 
w. nna opuście Maltę, i że Majta do tych czas 
ieszcze nie opuszczona. Gdy Brc ’ j.rc . an­
gie lk i ( bowiązał fię nay troczy stszym trakta­
tem do tego opuszczenia , tedy mc można wąt­
pić , aby to wkrótce nailąpic me miało. W re- 
śeie iezii kto ebee połysl iem oręża zatrwożyć 
> prztfłraszyc lud francuzki, niech w ie, że
Francuz, może zginąć , ale Ptę nie zlęknie.,,

Na teyże schadzce rzekł B< naparte do 
■hrabi M arkowa: "A nglia chce Maltę przez 7 
lat pofiad c. i  A gdy lord ~\A hitworth opu­
szczał zgromadzenie rzekł doń pierwszy kon­
sul : "Przepędziłeś "WP- z swoią n ałżr.nką 
z łą pore roku w  Paryżu , życzyłbym  z serca
3byś p ię k n i  eyszą porę tutay mógł przepędzić, 
gdyby zaś przyszło do w o y n y , tedy odpo­
wiedzialność za nią spłynęłaby na nieusku- 
tecznienie traktatu. „

Zapewniają ż« minilteryum angielskie żą­

da odmiany wielu artykułów amieńskiego trak­
tatu, źe Malta i Luzyana ieft przedmiotemi 
tych ważnych ncgccyacyy o których pcseL- 
fiwo Króla angielskiego wspomina.

Spodziewamy fię że nasz rząd wkrótce 
w yśle poselflwo do ciała prawodawczego 
względem terażnieyszego flanu rzeczy z A n­
glią-

Trzey głowni adiutanci pierwszego kon­
sula , między l tórymy znayduią fię Duroc i 
I  auriflon , wysłani są nader spiesznie w-waż­
nych zleceniach do Berlina , Wiednia i Peters­
burga. Do Konflantj nopola tai źe osobny go­
niec pobiegł.'

X ż e  bewcaftle wyiechał ftrd do Frank- 
fortu. Dzifteysze zdarzenia b y ły  powodem 
wielu Anglii cm do opuszczenia Francyi.

Senator Luryan Bonaparte zofiał miano­
wany prezydentem zwołanego zgromadzenia 
obierc7ego departament! Sc-1 w ary .

W yre k  zakazujący w ywozu gotowych 
pieriiędzy rozciąga się podług nowego w yro­
ku "nawet i do monety!, I.tr ią dopiero bis maią.

Jenerał l.asnes odpłynął z Rochelli do 
L iz lo n y  d. 15  r. m. na fregacie Temis.

W  wydziałach ministrów- morskiego i 
woiecnegó w>elka teraz czynność panuie. S ły ­
chać, że w przypadku rozpoczęcia krokow 
nieprzyjacielskich , wszystkie europejskie 
brzegi , gdzie tylko ma w pływ  Francya , i 
któro na wylądowanie wystawione hydz mo­
g ą , licznem wojskiem  obsadzone będą.

G dy toraz odpowiedzi i oświadczenia o4  
rożnych 'dworow nadej dą , rozstrzygnie się 
wątpliwość rizisieyszyth okoliczności.

Lord W hitworth ncwe swoie mieszka­
nie krsztow nie przyozdabia. W czoray b y ł 
na zabawie , którą legat paj iezki kardynał 
Kaprara Ą w a ł.

Dalszy ciąg Tytułu i Rozdziału 1 I E
Xtpgi ustaw cyw iln? ch. — Art. 124. Je­
dna cob a z małżeństwa maiąca wspólność 
posiadanego maiątl u będzie mogła przeszko­
dzie objęciu tymczasowemu maiątku nieprzy­
tomnego , i pierwszeństwo mieo będzie urzą­
dzenia majątkiem nieprzytomnego swego mał­
żonka lub małżonki. Jeżeli mąż lub ż ona nie­
przytomnego żąda uwolnienia fiebie tymczaso­
wo od wspolnictwa maiątku, to w szyfłko co 
kolwiek podług praw i umowy pomiędzy nie­
mi zawartych służyć iey było powinno , od­
dane ley będzip z warunkiem złożenia kaucyi 
za to erby powróceniu podpadać mogło. Zona 
oświadczaiąca się za utrzymaniem nadal wspol- 
nictwa maiątku, ma prawo zrzec się go potem



gdy zechce. Art. 12 3 . Posiadanie tymczaso­
we maiątku meprzytomney osob y , będzie 
tylko składem, które tym , którzy ie otrzy­
mają będzie iedjmie dawać prawo zarządzania 
maiątkiem nieprzytomnego , lecz czynie bę­
dzie ich odpowiedzialnemi w  przypadku iego 
powrotu albo wiadomości od niego. Art. 126.
C i , którzy pozyskają tymczasowe obięcie w  
posiadłość niaiątku nieprzytomnego , albo ie- 
dna z małżeństwa osoba, która się oświadczy 
za utrzymaniem nadai wspolnictwa maiątku , 
będą powinni spisać inwentarz rzeczy rucho­
mych i całego maiątku nieprzytomnego w 
przytomności kommiflarza rządowego przy 
trybunale pierwszey instancyi albo sędziego 
ppkoiu za wezwaniem go do tego przez kom- 
miflarza rządowego. Trybunał nakaże sprze­
dać całą lub część ruchomości leżeli tego bę­
dzie potrzeba. 'W  przypadku w ypadłey po- 
trzeby sprzedania ruchomości pieniądze zebra­
ne na prowizyi umieszczone będą. C i , któ- 
•rzy uzyskają tymczasowe obiecie maiątku nie­
przytomnego będą mogli dla swoiego bespieę 
iczeństwa prosić trybunału o zesłanie ludzi zna­
jących się , którzyby rzeczy nieruchome po­
dług stanu w  iakim się znaydować będą opisar 
Ii i oszacowali. To spisanie i oszacowanie 
dziać się będzie w  przytomności kommiflarza 
rządowego; koszta zaś zastąpiona będą z ma­
iątku nieprzytomnego. Art. 12 7 . C i, którzy 
na. mocy tymczasowego obięcia w  posiadłość 
albo na mocy prawa służącego im do zarzą­
dzania majątkiem nieprzytomnego , używać 
będą maiątku iego , będą obowiązani oddadź 
mu S część dochodow, ieżeli przed upłynio- 
uemi łat 15  rachuiąc od dnia ieg® oddalenia się 
pow roci, a 10  cześć ieżeli po upłynionych 15  
latach powroci. Po 30 letniey nieprzytomno­
ści cały docbod do nich należy i nic z niego 
powracać nie będą obowiązani. Art. 123. 
"W szyscy c i, którzy na mocy tylko tymcza­
sowego obięcia maiątek nieprzytomnego posia­
d a j będą, nie będą mogli ani sprzedawać i za­
ciągać długów na dobra nieruchome ich roz­
rządzeniu podćgłe. Art. 129. Gdy nieprzyto­
mność trwać iuź będzie lat 30 od czasu obięcia
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w  tymczasową posiadłość albo od czasu zarzą­
dzania iedney z  małżeństwa osoby nieprzyto­
mnego maiątkiem na mocy służącego iey wspol­
nictwa maiątku J  albo gdy upłynie lat 100 od 
czasu narodzenia się nieprzytomnego , na ten 
czas złożone kaucyę będą powrocone , w szy- 
sejt maiący prawo spadku , po nieprzytomnym 
będą mogli źądadź podziału dobr iego i prosić 
trybunału pierwszey instancyi o w yrok osta­
tecznego i nieodzownego obięcia maiątku nie­
przytomnego. Art. 130. Procefs. spadkowy 
rozpocznie się od dnia , w  którym śmierć nie­
przytomnego dowiedzioną będzie na rzecz 
naybliższych krewnych w  tey epoce , a c i ,  
którzy tymczasowo używali niaiątku nieprzy­
tomnego będą obowiązani powrocie go ; w y ­
law szy korzyści , które bp artykuł 12 7  zape­
wnia. Art. 1 3 1 .  Jeżeli nieprzytomny pokaże 
Sie albo ieżeli przytomność iego będzie do­
wiedziona, w  czasie obięcia tymczasowego ie- [ 
go m iąrk u , skutki wyroku uznaiącego nie­
przytomność ustalą , nieprzeszkadzaiąc ieżeit 
tego potrzeb;! , przepisanym bespieczęństwa 
środkofn w  Rozdziale I. względem zarzą Iza- 
nia iego maiątkiem. Art. 132 . Jeżeli nieprzy­
tomny- pokaże s ię ,' albo iego przytomność do­
wiedzioną będzie po wyroku nawet tymczaso­
wego; obięcia, odzyskuie cały sw oy maiątek 
w  tym stanie w  iakim się pod ten czas znay­
dować będzie , oraz pieniądze i użytek z nich 
za rzeczy sprzedane. Art. 133 . Ozieci i kre­
wni prestey lenii nieprzytomnego podobnież 
będą mogli po upłynionych latach 30 od czasu 
wyroku tymczasowego obięcia żądać powró­
cenia sobie maiątku nieprzytomnego. Art. 134. 
po zapadtiieniu wyroku uznaiącego nieprzyto­
mność , ci w szyscy, którzyby mieli iakie pre- 
tensyie do nieprzytomnego , powinni będą do­
chodzić ich u tych , którzy zarządzać będą 
tymczasowo maiątkiem nieprzytomnego.

(Reszta fotem.')
■■■<•■st; «  - .................... -
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W M om oić o mieszkańcach niedaleko Sama- K iedy te pływaią w  czółnach , uzywaią dla 
try lezących wysp Poggy czyli Najściu* zasłonienia się przed promieniami słońca , li-

ścia babki iudyyskiey ; iednym okrywaią 
Anglik Crisp udziela w  magazynie A z y -  g ło w ę , drugim piersi, a innemi ponieważ się

* tytek im niektórych wiadomości o tych w y- rozdzierać daią, opasuią niby frandzlami ło- 
spach, które lubo niedaleko Sumatry leżą, ma- no. Po wsiach obie płci nie noszą iak tylko 
io iednak są znane. K raiow cy nazywaią ich opaski materyalne. Pomiędzy kobietami znay- 
Poggy Leżą one w  równi iedna po drugiey dowały się niektóre bardzo przyiemne,
20 do 30 mil od zachodniego brzegu Sumatry, rych oczy wielką żywość okazyw ały. Un- 
Jest ich dw ie, i iedna od drugiey przedzielone glic^ wszędzie dobrze byli przyym ow ani, 
są cieśniną morza, którą nazywaią Cakup, i odwiedzili wiele w si , i kilka nocy w  nich 
przedziwnym iest stanowiskiem dla okrętów, przepędzili. Na połnocney wyspie znajome 
ponieważ woda w  niey tak iest spokoyna, się 7 w s i , na południowey 5 ,  reszta zas kra- 
gdyby w  stawie , tylko za głęboka , bo iu iest pusta. Mieszkańcy dzielą się na poko- 
w  środku ma 45 a przy brzegu 25 sążni głę- lenia, z których każde ma w ieś , i po części 
bokości. nad rzeką mieszka. Chaty ich zbudowane są

Obfituią w  sago , kokowe i bambusowe z bambusowych trzcin i wspieraią się na pa- 
ilrzew a, ananasy i wiele innych fruktów. W  lach. Doł tych chat iest przeznaczony dla 
niedostępnych dla człowieka lasach cbowaią trzody i drobiu. Ubiór ich składa się z opa- 
się sarny, dziki i małpy. Bawołow i koz nie- su materyalnego , a naywięcey z korjr drze 
masz w cale , a tygrysów  mniey iak na Suma- w a , na szyię używaią szklanych paciorków 
trze. Drobiu rożnego gatunku znayduie się i naybardziey zielone lubią. Nie znaią uzyt- 
dostatkiem. Przy opadnieniu wody, oschłe ku oleiu z kokowego drzewa, chociaż go tyle 
koralow warsztw y wiele mieszczą w  sobie u nieb rośnie. G d yb y go przynaymftiey na 
skorob na w zór żc-bry. Mieszkańcy, których smarowanie swych włosow o żyw ali, a przy- 
na obu wyspach znayduie się około 1400 , tern ich rozczesywali , tedy nie kołtpnowacia- 
lubo ziawienie się Europeyczy kow było dla ły b y  i nie mieliby tyle robactwa ; tym cza- 
nich nowością, nie okazali iednak ani boiaźni, sem to robactwo należy do ich łakotek , ponie- 
atii pomieszania , owszem z naywiększą cie- waż go wybieraiąc z głow y zębami gryzą 1 
kawością wszystko oglądali i roztrząsali. Co krew wysysm ą. Dla zaostrzenia swych zę- 
im się zaś podobało , żądali , ale ieźeli im od- bow piłuią ich , podobnie iak mieszkańcy Su- 
mowiono , nie gniewali się, nawet naymniey- niatry. W yspiarze ci są małego wzrostu 1 
szey skłonności do kradzieży nie okazali. Co- rzakdko który przechodzi poł szósty Stopy 
dziennie po kilku przychodziło na okręty , a angielskiey. W idzieć pomiędzy niemi można
® awet kobiety, które z początku okazyw ały b a r d z o  k s z t a ł t n e  postawy-i piękne twarze. Ko­
gokolwiek boiaźni, ale potem się oswoiły* lora są miedzianego podobnie iak Malagowie*
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Rodzące się ob?c,e sago iest icn powszej- 

chnym pokarmem. Gdy dostawa zrzynaią go 
i przez rozmaite postępowanie wyciągaią z 
niego wilgoć j potem chowaią ziarno do uży­
cia w  plecionych koszykach. Jeden krzew 
tey rośliny wydaie czasem do 200 funtów 
ziarna. Do jedzenia pieką go nad ogniem w 
bambusowych rurkach.

Te w ysp y  doftarezaią prócz tego wiele 
roślin i pożywnych iarzyn , iako to ignameny, 
słodkie ziemniaki , plantąny i t. d. Mieszkań­
c y  jedzą surowo mięso i odrżygi. Używane­
go na całym wschodzie indyyskiego ziela 
( Betel) wcale nie znaią, ale też za to cier­
pią szkorboty, przeciw któremu to ziele ieft 
iedynem lekarltwem. Broń ich składa lię z 
łu ku , którego fłrzały częfto trucizną zapra- 
wiaią. Znaiomość trucizny jjrobiła ich z po­
czątku podeyrzliwemi względem potraw, któ­
rymi ich Anglicy n a okrętach częftow rli, i 
poty ich nie leclli, poki ci wprzód] nie zaczęli. 
Od mieszkańców Sumatry nauczyli fię znać 
pieniądze, ale te nie maią u nich żadney war­
tością świecący guzik w aży u nich tyle ile 
Czerwony z ło ty , ponieważ ich nie używaią 
jak tylko do wieszania u szyi,

Ula oszacowania wartości rzeczy , uży­
waią gatunku knyblt, kfórani mierzą żywno­
ści, Lubo dzielą fię na pokolenia;, nigdy ie- 
dnak nie. kłócą Oę pomiędzy sobą. Anglicy 
podczas .swego tam bawienia nie poltrzegii 
pomiędzy nie ni żadne/ zazdrości, ćho.ciaż 
fozdawane podarunki łatwo ią wzniecić mogły, 

O. przyszłym  życiu nią zdaią fi? mieć 
żadnego wyobrażenia, ani tęż wid a' u nich 
Oddawania części Bo!tsvu; wszelako zabhaią 
ęzasami ofiary, a z wnętrzności ich przyszłość 
przepowiadają.

rjfłąw y ich w kilku tylko wierszach fię za 
lpykaią. Ich naczelnicy nie maią inpey preroga­
tyw y , iak tylko nakazywąć uroczy (tości. Są 
downr two wcale do nich nie należy; ieżeli 
lię trafi iakie przeftępfiwo, tędy cała wieś lię 
zgromadza i sądzi, Toż samo dzieże lię w  
jńnych sprawach. Kradzież ię(ł karana po­
wrotem, a ieżeli tą bydź iuż nie może, ter 
4 y  przeftępca musi umrzeć. 2yaboyca ieft od­
dany krewnym zabitęgo , którzy go mogą ią- 
ką im fię podoba jiy.ierclą zgładzić. Zaboy- 
ftwa są iednak u nich bardzo rzadkie, przy­
padku oudzołoftw-i ? obrażony mąź może 
yrszyftkie rzeczy obraziciela dla liebie zabrać;
żonę zaś karze za z w y cz iy  obcięciem włor
spw . Jeżeli mąż popełni ta';i w yftępek , tedy
żoua ma p raw o  opuścić go i udat fię do s w y c h

4  W
rodziców , kle za mąż iśdź znowu nie może. 
Tym  czasem w podobnych zdarzeniach naltę- 
puie zazw yczay zgoda pomięazy małżonkami. 
Z  resztą podobne wyftępki bardzo tn są rzad­
kie Poufałe poftępowanie między nieżomcymi 
oboiey płci nie iest tu za wyftępek poczytywane. 
Dziewczyna nie traci przez to s ltw y , owszem 
kiedy wcześuie okaże swoią płodność tym 
bardziey iest w  zamęs'cie szukana- Dzieci 
które'przed zamęściem spłodziła, zoftaią, w  
rodziców domu. Jeżeli mafżeńftwo ma p 'zy- 
cbodzid do skutku, i tedy rodzice wp"zod 
wszyftko przygotuią, potem nowożeniec szu­
ka sw ey oblubienice. Zal iiaią zazw yczay 
wieprza i daią ucztę, Whelozeuftwo nie ieffc 
na tych wyspach znane. Synowie dziedziczą 
w szyfiko po rodzicach.

yAutor mniema, że ten lud pochodzi z 
w ysp połuduiowego morza, ponieważ iedna- 
kowe ma z tamtemi zw yczaie; lud Sumatry 
węale zaś ma różne. Obrządki -pogrzebowe 
są u nich takie iak u Otaheitow. Ubieraią 
iak naypiękniey umarłego, w rftaw ińą na 
rusztowaniu pokrywszy liściem i zoftaw>atą 
2o losowi.

C E A A  Z  B O Z  
Na targa w Krakowie d. 5. Kwietnia  lS<’3« 

Korzec Pszenicy - - zt. poi. 26 do 3 1 ,
Żyta - - - - a- -  24 — 26.

—• jęczmienia - -> - — — i j  — 19 i*
Owsa » 1-T* ■*=■ 13  r - T -

^  Groch , - - ; ------ ----25 -  27 .
— Kafzyiaglaney F - — — 42 — 48-

W Iłmeciim ci. 19 . Marca.
Meca wynofząca 26 nafzych garcy:

.—7 P zenioy - - -, zl, poi.' 2 1  do 30*
— Żv"ta - - - - —- — 20 - 24—
—« Jęczmienia - -     16  —  l8>-
— Owsa - - -  -  — — 13  —  15 -

Id' Hryme d. 25, Marta.
Meca Pfzenicy -  -  -  zł. poi. 22 do 24,

— .Zyta - - -  -  -    17  — 20,
— Jęczmienia -  -  -  — — Ią — Ip*
— CKvsa — r ■ 4 —  — 10  — x i.
—r Prosa - y -   20 — 22,

W  Gdańska d. 19 . Marca.
Szefei czyli pół korcą naszego m; mouecie

pruskiey t 
Pfzenica -? ' -r zł, poi. 12  do I 5 »

—r Żyto - - r — — 10  — 12 ,
-r- Jęczmień ?    8*
— Owies * —? —> S — &
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D O N I E S I E N I  A.

Ze ftrony Ces. Król zachodnio galicyyskiey dóbr kraiowych AdminiUracyi niniey- 
szy  n wiadomo Itę c z y ń ,  iź dnia 25. przyszłego mieifiąca Kwietnia r. t. o godzinie <)tey 
z rana w  kancelaryi teyże Adnnniftracyi na S. Jana uliey w  kamienicy W go Kasparego na 
pierwszym piętrze 4 do kameralney propinącyi krakowsłtiey. należące domy szynkowue, 
mianowicie: ieden w  królewskim ogrodzie pod Nrem. 265. drugi na gruncie latarnia zwanym 
pod Nrem. 266. trzeci w  królewskim zamku pod Nrem. 154. czwarty to samo w zamku 
królewskim pod Nrem 132. od Igo Maia bieżącego aż do ollatniego Października przyszłego 
roku ,' to iest na półtora roku przez licytacyą w aręde wypuszczone będą.

W  Krakowie dnia 3 igo  Marca 1803.
D iesin g  Sekretarz.

"W" Wiedniu pod NFr. 13 3  na przedmieścia W iedeń, służący nazwiskiem Marcin Szcza- 
■wurski rode n z Tarnopola w wschodniey G il ic y i , okradłszy swego Pana na dniu 2 1 Marca', 
uciekł. Ma on lat 16 ieft średniego wzroftu cienkiey p ostaw y, brunatney tw arzy , małego 
podługowatego i cokolwiek skrzywionego nosa, oczu szarych, ciemnych włosow na czoio 
spuszczonych i ztyłu na grzebieniu zawieszanych , u prawego ucha nosi kulczyk , szary sor- 
dut z ftalowe ni wydfążonemi guzikami, chustkę czarną na S zy i, długie żółtawe nankinowe 
spodnie, półbociki, okrągły kapelusz i laseczkę rogową; mowi trochę połacime , dobrze po- 
niemiecku tylko trochę z polska i z przyzwyczaienia mięsza częfto polskie słowa do niemiec- 
ckich ; iefl ż resztą dowcipny, rozmowny i dobrze ułożony. W ykradzione pieniądze składaią 
iię z 1,380 czerwonych złotych naywięcey hoftenderskich i 2,805 ryńskich w bankocetlach po 
25 , 10  i 5 rynskowych. Pierwsze „b y ły  w drelichowym w orku, drugie w  panierze, na 
■wierzchu którego b y ły  w y notowane czerwonym ołowkiein też basskocetle. Jeżeliby go kto gdzie 
doftrzegł, uprasza fię aby go raczył przytrzymać i do naypierwszego urzędu k^aiowego
oddać. - -■*.s—'

Z  nakazu wysokiego C. K . Gubeniium pod d. I  Lutego i8 °3  liczba 1289 , bedzie dnia 
28 Kwietnia b. r. w t 'teyszo - cyrkułowym mieście Proszowicach w zw yczayney godzinie 
przed i popołudniowej targowe i mieyscowe przez publiczną licytacyą od Igo Ma;a Jtgog do 
końca l3  G  r°k icden i sześć miesięcy naywięcey ofp i-uiącemu-w dz-erżawę wypuszcz me. 
Ceni fiskainu po odtrąceniu kosztow zawiadywania ni dziesięć od sta policzonych wynosi 1 1 2  
r y ’ . 5 kr. ‘

Maiący zatym ochotę dzierżawienia , w yiąw szy Zydow  staną na dniu pomienionym vr 
mieście Prosowicash z dziesięciosetnym zakłade n , gdzie im raryfi względem poboru targo­
wego i mieyseowego do przejrzenia podana będzie , którą w urzędzie cyrkularnym Codzien­
nie-przeyrze: można.

W  Ki akowie dnia 2go Marca 1803 Roku.
Riedheim.

C. K . Sądy Szlacheckie Lubelskie Galicy i Zachodniey uwiadomiaią ninieyszym Edyktem 
wszystkich , którynby tylko o tym wiedzieć należało , iż W iktorya Rosińska z początku ro­
ku 132 1 tutay w Lublinie bez poto mnie umarła. G dy zaś iey sukcefsorowie tureyszym C. K .
Sądom nie są w.adomi , zatym w szyscy, którzy tylko tey sukcefsyi iako dziedzictwa na nich 
Spadłego osiągnąć pragną, mmeyszyn się przywołują , aby w  przeciągu roku iednego i niedziel 
sześć względem przyięcia lub zrzeczenia się tego na nięh spadłego dziedzictwa do tutejszych 
sie Sądów zgłosili, i nrawo do teyże sukceflyi okazali, gdyż iuaczey ta sukcefsya z uftano- 
wionym kuratorem adwokatem Madanem we wszyftkich swych krokach pertraktować się bę­
dzie 1 V  tey mierze zgodnie z Prawa Cywilnego Części II. Rozdziałem X V II I .  postąpi się.

Gołafzewski.
Gruszecki.
MUnch.

Z  Rady C. R. Sąd: Silach■ Lubel: Galicyi Zachodniey 
Dan w Lublinie. 17  Lutego 1803.

Sahaneck.

r



V H
Ponieważ oprocz iuż ogłoszonych na dniu 2 1  przyszłego miesiąca Kwietnia w  mteyszey 

urzędowey kancellaryi maiącycli się Dobr licytować, także K r. Starostwo Dembe w  cyrkule 
Siedleckim położone i Dobra Brostowka w Lubelskim cyrkule znayduiące się przez licytacją W 
dzierżawę wypuszczone będą, przeto ninieyszym powszechnie o tym wiadomo się czyni.

Z  C. K . Zachodnio Galicyyskiey Dobr kraiowych Administracyi.
W  Krakowie dnia 24 Marca 1803*

D iefing , sekretarz.
Magistrat Miasta C. K . Stołecznego Krakowa ninieyszemi komu na tym zależy wiadomd 

czyni , iż dom Prawem pokonanego Jacka Sosnowskiego w  wydziale 3cim pod NJr. 13 7  leżący 
Ha żądanie Prawem pokonywaiącego Sebastyana Misiewicza na zaspokoienie długu 48 czer. zło; 
z  prow izyą, dnia J4 Kwietnia r. b. o godzinie 9 zrana iako trzecim licytacyi terminie, wię- 
cey dającemu , tu w  sądzie sprzedawany będzie.

Ktoby więc Więc miał kupienia go , niechay się na w yżey oznaczonym terminie, i m eyscu 
znayduie, kondycye zaś przedaży przyszłey Domu tego, w  registraturze sądowey tureyszey 
widzieć może. W ierzyciele zaś Prawo zastawu nań rnaiacy, napominaią s ie , ażeby nieocze- 
Stuiąc osobnych w tey mierze przywołań , Praw swoich pilnowali, inaczey ktoby się podczas 
licytacąi z swoiemi pretsnsyami niezgłosił, żaden w ięsey na niego co do podziału szacunko- 
w ey  summy wzgląd miany nie będzie.

L  -dacki.
Gollmayer.
Lodziński.
Miriekberg.

Z  Rady Magistratu C. K. Miasta Stołecznego Krakowa.
• Dnia 4 Marca 1803. roku.

Minta.
Magiftrat Miafta Królewskiego Stołecznego K rakow a, nmieyszym obwieszczeniem po' 

daie do wiadomości, iż na żądanie prawem przekonywalącego Józefa Donami na [zaspokojenie 
długu w  smnmach 18 czer: zł. tudzież 16 zł. rvń 9 kr. niemniey 24 zł. ryń.^ licytacya dwor- 
sku Paaa Kazimierza Szembeka w  wydziale Hf. pod Mr. 254 Jeżącego zł ryń. 3 ,5 5 7  ^r, 20 
oszacowanego, od tego sądu ieft dozwolona , i termin do iey uskutecznienia na d z ie ń 2 iK w ie ' 
tnia r. b. o godzinie 3  popołudniu tu w  sądzie przeznaczony zoflał. K tooy sobie go przeto 
życzył nabydż ma: fię na w yżey  oznaczonymczafie i n.ieyscu znajdować , wolność mu oraz 
^oitawuiąc, przeyrzenia sprzedarzy kondycyi w  tuteyszey regiflraturze , wierzyc-ele zaś pra* 
wo zaftawu nań maią.cy , napominaią fię ażeby nie oczekuiąc osobnych w  tey mierze powołań) 
praw swoich w  czalie licvtacyi pilnowali, inaczey ktoby fię pod czas teyże z pretensyami 
swoiemi n iezgłosił, żaden więcey na niego c® do podziału szacunkowey sam ny wzgląd mia- 
» y  nie będzie.

1 Drdacki.
Golmayer.
W. Lic hocki.

Hirschberg. .
Z  Rady Magistratu C. K. Miafla Stołecznego Kraków#, 

Dnia 25. Lutego 1803,
Kazłowzki.

C. K . Sądy Szlacheckie Krakowskie G alic ji Zachodniey Edyktem ninieyszym Panią Bar 
barę Dęb;cka wzywaią. ażeby aeklaracyą względem obiecił z dobrodzieysrwem prawa i in- 
wmtarza dziedzictwa po ś. p. W icie Modeście Dębickim porostiłego rym pewniey podała 1 
ile  że w’ przeciwnym przypadku maiąiek ten pod dozorem sądowym dotąd zost"wac będzie i 
dopoki ouą za zmarłą ogłoszoną nie zostanie. Dano w  Krakowie d. 22 Grudnia i$02roku. 

jo z e f  de mkórou/icf. ,
Karo! de Reinhgim.

ChruUański. - .
Z  Rady C. K< Sądów Silach. Kraków. Galicyi Zachód.

Elsner.
(Trzy dzifteyszey Gazecie znayduie ftę drugi dodatek. )
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D O N I E S I E N I A .

C .K . sądy szlacheckie Krakowskie Galicyi zachodniey Edyktem ninieyszym publicznie 
wiidomo czynią: że dobra Pęcławice w  cyrkule Sandomirskim leżące, Sabby Mikułowskiego 
dziedziczne, na żądanie prawem pokonywaiącego Dawida Abbega gci raz na licytacyą pu­
bliczną dnia i§  Czerwca igog roku odprawiać fię maiąeą wyftawione będą pod tym warun­
kiem : ze kupujący piec części szacunku na licytacyi ofiarowanego w przeciągu dni 30 do tu- 
reyszego depozytu sądowego z ło żyć , szoftą zaś część szacunku, ąż do ukończenia spraw y 
względem pretendowanego przez Wincentego i Dominika Mikułowskich braci do szoftey czę­
ści dóbr Pęcławice W olica zwaney t prawa dziedzictwa, na tychże dobrach ubespieczyć po­
winien.

W szyscy  zatym dobra wspomniane kupie sobie życzący w zyw aią fię.- ażeby na dnia 
rzeczonym o godzinie 9 zrana w C . K . sądach tutejszych ltsnęli; wierzyciele zaś w szyscy  
na dobrach tych ubespieczeni , którzy ospbnego. wezwania spodziewać fię nie m aiąupom ina­
ją fię z tera oflrrzeżenienr.- że o w i, którzy fię w  termininie wyznaczonym nie zgłoszą ani do 
kupującego czyli obeymuiącego te dobra, ani też do dóbr samych żadnego' iuż prawa mieć nie 1 
będą , ale sw ey satysfakcji-i z szacunku sprzedaży lub z innego maiątku dłużnika swego po­
szukiwać muszą. W  Krakowie dnia 8 Lutego 1803, 

jfuzef dt Nihorowitz.
Chrajliański. ‘ - -<
Btzorad. 

Z  Rady C. K. sądów Szlacheckich KrahowMch Galicyi Zachodniey*
.  . _ Elsner.
C. K . Gubernium Galicyi Zachodniey.— W zględem doftarczenia świec woskowych.
Dziewietnaftego Maia t. r. w C. K . gubernialney dyrekcyi expedytow ey, w  Krakowie 

dostarczanie świec woskowych dla C. K . Gubernium , Ć. K. Trybunału appełlacyynego , C«
Jt sądów szlacheckich Krakowskich, prowincyonalney Bucbalteryi rządów ey, Skarbu w y ­
płacającego, kafiy bankocetlowey, adnuniftracyi celney, tabąkowo-stemplowey, i dóbr rzą­
dowych kraiowey dyrekcyi budow.niczey, Urzędu menniczno - probrernegc , Fiskalnego ą 
J-Jyrekcyi policyyney, Urzędu jenerał no-ratalnego , i Krakowskiego sądu karzącego, nakoiuea __ 
i K z e  dla C. K . sądów szlacheckich i karzących w  Lublinie na rok ieden' t e m u  w  dzierżawę 

tanJzychZ° ne Zo^at̂ e ’ który fię podeymię doftawiać naylepszego materiału w cenach nay-

W reszcie powinien każdy ochotę dzierżawienia maiący ftaiąc do licytacyi dla zabezpie­
czenia skarbu -opatrzyć fię kaucją w gotowych pieniądzach lub prorękoym ią, r  zakładem 7 
Ktoren zaraz przed licytacyą zaliczyć należy, i tym licytantom, co nie podali n ayk j^ sze y  °^ a'  
r y , natychnuatt po takończeney licytacyi oddany, temu zaś co naylepszą pod ał ofiarę P ® 
ąpprobowanym od rządów kraiewych dziele licytacyynym  , i zatwierdzonym kontrakcie do 
summy złożyć fię maiącey kaucyi policzony, lub po złożoney kaucyi pówr . oonv będzie » 
przeciwnie zas , jeżeliby kontrahent przed zawarciem konkraktu odfląpił za lic  ‘.^ a n e y  dzie** 
za w y  na rzecz skarbu przepadnie. • *

" f  ' * *  •< it t- jS '. rlm ifai ;f , 3 jdci) l i i '  - *



Tyfiąc zł. ryń. ufłanowiono na kaucyą od dortarczenia świec woskowych a blisko <or» 
eh ryń. na zakład. 3

Reszta warunków może bydź przeyrzana w  dyrekcyi guberniainego expedytu, do którev 
zatytn wprzód udać iię potrzeba, w  Krakowie d. 25 Marca 1803.

Widmami.
C .K .s ą d y  szlacheckie Krakowskie Galicyi zacbodmey oznajmili* tym Edyktem Pana 

Karolowi Głębockiemu / że Fanhelieyan Łęski a  sądów tych — o przeiecie spraw y przez 
Z yd a  Szaię Moyźesza względem summy 350 Czer. złotych i 50 korcy żyta lub inaczey wzale- 
dem 20 korcy pszenicy 1 150 korcy żyta intentowaney — żałobę na niego podał, i o pomoc 
sądu ile sprawiedliwość wymaga prosił. r

G dy zaś sądy te. nie maiąc wiadomości, gdzie on zoftaie, lub czy  w cale w  C K . 
pańlłwacb dziedzicznych znayduie f ię , onemuż Karolowi Głębockiemu adwokata tuteysze-

Pana Miłkowskiego z iego szkodą i kosztem zaftępcą pofianowiły, z którym procea 
ten ftosownie do ufiawy sądowey na Ces. Król. pań Rwa dziedziczne przepisauey"rozpocznie 
fię 1 ukończony będzie, on przeto Edyktem ninieyszym tym końcem npo nina fie : ażeby 
dnia 14  Maia r. b. sam Ranął, albo ieżell iakie ma prawa swoiego dow ody, te zaftepcy w y ­
znaczonemu wcześnie przesłał, albo nakoniec innego sobie patrona obrał, tego sądom tu­
te jszym  wymienił 1 podług przepisu tych środkow prawa u ż yw a ł, które do sw ey obrony 
z nayskureczmeysze osądzi ; gdyż w  przeciwnym razie wszelką niedogodność z zaniedba­
ni* wyniknąć mogącą, samby sobie podług opiewu C. K . p raw , przypisać b y ł winien.

Pod niebytnośc JW . Prezesa, 
jń  F . raujs.
Chrciftianski,
Brzorad.

Z  Rady C. K . sądów szlacheckich Galicyi Zachodniey.
W  Krakowie dnia ggo. Lutego 1803 roku.

_ . 1 Stcmeck.
O. K . Sądy Szlacheckie Krakowskie Galicyi Zachodniey Edyktem ninieyszym publicznie 

Wiadomo czynią: ze dobra Klwatki do sukceflorow s, p. Pawła Kurdwanowshiego należące, 
■wcyrkule Radomskim leżące zswemi przyległościami przez licytacyą publiczną pod warun­
kami naRępuiącemi sprzedane be tlą.

j )  Że licytacyą rzeczonych dóbr Klwatki z przyległościami , od szacunku sądowey de- 
taxacyi w  summie 9G456 zł. poi. uftanowitmego zaczynać fie maiąca , ledynie z kupującymi, 
którzy dziefiątą części tego szacunku iako wadyum złożą, odbywać Re bedzie.

2) że  naywiekszą summę daiący kupiec, szacunek offitrówany w  dniach 14  od odbytey 
licytacyi do depozytu sądowego złożyć powinien tym pewniey, gdyż w przeciwnym razie z iego 
szkodą i iego kosztem nowa Iicytacya rozpisana będzie; w yjąw szy iednak:

3 )  Trzecią ezęśc offiarowanego szacunku przez kupca", iak o  porcyą małoletniego K aje­
tana Kurdwauewskiego tyczącą fię , która trzecia częśc za zapisanem bydź maiącem bespie- 
czeńftwem i opłatą pięc procentowey prowizyi aż do naftąpie maiącey wieloletności tegoż ma­
łoletniego przy kupującym ulokowana zoftanie.

W sz y s c y  zatem dóbr wspomnionych pod wyrażonemi warunkami kupnem sobie nabydź 
ż y c z ą c y , na dzień Czerwca r. b. na godzinę 9 zrana w zyw aią fie , z tym dodatkiem: że 
Wojnó im iefi W sądowey regiftraturze akt detaxac.yi dóbr rzeczonych" przeyźrzyc sobie, lub 
przez kopiią w yiąć. W  Krakowie dnia 12  Lutego 1803.

Pod niebytńośc JW . Prezesa,
?f. F . Kraujs.
Chrajliąńfki*
Brzorad.

Z  Rady Ces. Kroi, sądów szlacheckich Galicyi zachodniey.
Bubna

C .J f .  sąd y  Szlacheckie Krakowskie Galicyi zachodniey Edyktem ninieyszym wiadomo 
•2ynią w szy flrjkim , którym o tym wdedziec należy: że na żądanie Leonarda Bierzyńskiego w 
zadosyc uczynienie summy prawnie w ydobytey 80,000 zł. poi. z prowizyą od dnia 24 Czer­
wca 1799 roku p>o 5 od Ra iakoteż drugiey summy 10,000 zł. poi. z prowizyą od dnia 24 
Maia 1796 roku p o  5 od Ra rachować fię maiącą i kosztem na Exekucyą w  kwocie 18 5  aŁ  
ryń. 54 kr. w yło żo n ym  i  nadal ieszcze łożonym bydź maiącym , dobra Bedlno , Kopaniny,

■ ,



P rzyb yszów , Głuszeiow i W ierzchowiśko ff cytKuIe Korneckim leżąc#, Filipa Libiśzeyżskie-^ 
go prawem pokonanego dziedziczne, do summy 50 ,315  zł. ryń. 55/ktt otaxowane w  drodze 
exekuc;yi przez publiczną licytacyą w ięcey daiąędmh sprzedane będip, 3o którey licytacyi w 
C, K sądach tuteyszych oubywac fię maiącey- dzień 8 Czerwrca r. b. ogodzini# 10  zrana prze- 
zmacza fię , wolne zoftawuiąc przeyź^zenie warunków w sądowey regiftfaturze.

W reszcie w szyscy wierzyciele prawem pokonanego Filipa Libiszewskiego ną dobracL 
wspontnionych zabespieczeni także w zyw aią fię : ażeby prawa swoie W terminie W zwyż 0- 
ztnezonym zgłosili, a to tym pew niey, gdyż maczey ani przeciw kupu,<jceinu lub obeymuią-' 
cemu te dobra, ani też do dóbr samych żadnego iuż prawa mieć flie będą, ale sw ey satysfafr- 
cyi z szacunku sprzedaży lub z innego .niaiątku dłużnika swego poszjkiwac muszą.

W  Krakowie dnia 9 Lutego 1803.
Pod niebytnośc J W ,  Prezesa.

J .  F . KraujJ'.
Chrasimhski.
Brzorad. Ź  Mady C. K. Sudów Stłach: G alicyi Z achodniej.

Bubna.
C. Ł  Sądy Szlacheckie Lube'skie Galicyi Zacbodniey wiadomo niniejszym czynią , iż 

Dobra do K ryd y  Jerowskiego należące na dniu 17  Czerwca 1803 O godzinie 9 z rana w  domu 
tychże C K . Szlaeh. Sadów przez publiczną licytacyą pod naftępuiącytni warunkami sprzeda­
ne zoflaną: itno. Iż Dobra składające fię ze wij Ł o sia , Mokrego i Rudy 115 ,000  zł. poi. są­
downie oszacowane i«ko od innych oddzielne, osobno , inne zaś części we wsi Kuligowie 
3000 zło. poi., w Gnzowatce 1500 zł. p o i., w  Jaktorym 500 zlo. poi. otaxowane podob­
nież osobno przez licytacyą sprzedane będą. 2cło. M a.ący chęc kupna obowiązani' są dziefią- 
tą część summy szacunkowej przed licytacyą w zakład złożyć. D 'ley  3/20 kupuiący Dobra- 
Łoś M okre, i Rudę ma czwartą część summy przez licytacyą w ypadłey w  14  dniach pfr 
licytacyi na rzecz kredytorow do depozytu sądowego złożyć, resztuiącą zaś ’ wotę na Dobrach 
specjalnie zahespieczoną , za upłacanem po 5 od 100 prow izji aż do maiącegc nafląpić z stro­
ny" C K. S;,dow względem wypłacenia kredy torom urządzenia zachowywać, a potym wyzna­
czonym w Mafie KrydaJney ‘W ierzycielom wypłacenie w 3  miesiącach uskutecznić, lub też z 
niemi względem zapłacenia się ugodzie. 4/0. Kupujący zaś części w  Kuligowie, Gnzowatce, 
i Jaktorym iest obowiązany cała kwotę przez licytacyą wypadłą w 14  dniach do Depozytu 
złożyć. ,ęto. Co się tycze ciężarów gruntowych,, iako to daniu publicznych, dziesięcin i tym 
podobnych opłat , re kupuiącyod daty kontraktu na się przyiąć ma. 6 fo. Sprzęty gruntowe 
(fundus instructus ) w  .Dobrach podług inwentarza fię znayduiące od terainiej-szey się licyta­
c j i  w yym uią , i ie osobno sprzedane zostaną.. W reszcie gdy oraz na tymże ter tafcie kontrakt 
arendowny ust-aie , a gdy się przypadkiem trafi może , iż t,a tymże terminie licytacya skutku 
swego nie weźmie, więc w  przypadku nienastąpioiiey Dobr-sprzedży w szyscy, którym o tym 
wiedzieć należy wiedzieć matą , iż też Do^ra na dniu 18  Czerwca 1S03 , pod warunkami wprzód ■ 
przy arendowaniu wyszczególmonemi na rok iedett przez-licytacyą w dzierżawę wypuszczona 
Zostaną.

Goiafzewshi.
Wrabetz. s
Gruszecki, Z  Rady Ci K. Sądów Sziacti-: Lubelskich GaUcyi Zachód.

D ar w  Lublinie dnia 19 Grudnia 1802.
•~*t Sahaneck.

Do pcrwszechney podate się wiadomości, że 5 Msria t. r. z, rana o 9 godzinie tta ratUSzii W 
iloluyt 1 Kazimierzu folwark w  okręgu mieyskim położony, a do prebendy roiańcbwey należący, 
a W .łęfo  zwany na 3  po sobie następujące 'ata W cenie fiskalnej 389 ryft. 42 kr. do pierwsze­
go obwołani" podaney, przez licytacyą w  dzierżawę wypuszczony zostanie. Ochotę dzierża­
wieni! ntaiący opatrzywszy się iiz>esięcioseinyni zakł idem, stanąć zarym powinni na*dniu po- 
■Wyżey oznaczonym w  kbtnmifjyi licytacyyney, i w  poprzedzających dniach prżeyźrzeć nr ra­
tuszu inwentarz wzmiankowanego folwarjm. — Z  C. K . Urzędu cyrkularnego }ozefowskie?o 
dnta 20 Lutego -803 •'

Pfiichtentreu.
Omnibus quo’ tim 1 atertst, aut interesie p o terit , prasentibus publice ńotunt eeddi- 

ur' Saceatifsfmam Majestatem mecLiante duo Altissim o A  ulica Decreto dd 26
raariL a. c. emanato indulsisse, ut cum ex ad auctis mediante A ltissim a A ulioo

I)*cretą dto, g Ociwbris «u « •  f f  ęuooit J&dipio Pdcnuli hujus Ptapincice ,



G rso w lo n si* L/uMinensi, S a n iy y lr ie n s i , iuobus ds^essoribus, tantum pro 
1 ąuovis Judicic Feenali ex concurrentibus Canrfiialis u mm indwiduum  ad tnunas asses ■ 
wrAr namińatum fu s r it , taliterąue ctihuc tria respeotive circa qu odlibet piyenomifiato- 
ru>n Tudiciorum Fas nuli urn unum sonfer endum Atscssor is munus restet : Concwsu  r aflT
harc tria Assessorum munera repubiicetur. — 6’o m it iquce a i  hece munera in ' Judici.il 
P&nulibas G alidce Osoidenłaljd non dum cornpleta j f  quiden in Ju iio io  Pcenili Graco 
Siensi unus adhuc A ssesso r , cum saluno  óoc j  r  in Luhllnsnsi & Sandomiriensr iti 
dU,n ttbivis unus, cum salario  500 f .  r. assum etur, &  ad cinaurreadum pro his mune- 
ribus obtinnndis terminus ad aliiriiam usqu» A prilis a. c. ex oartc C. R hujas A p p el 
lationum Tribunalis ]>rcefixus s it ;  proinde omnes ad ejusmodi Munus qual/Jicati, &  ił- 
lud  obtinere cupientes, ąuibus data occasione ascensus etiam ad altlorem cl-issem cem- 
psi e t , prcssemibu. inviantur , ut sua petitu, in  quibus pjcrrtu m  E lig ib iU istis  pro- 
riueere , de sue. majorennitate ac bonis moribus docere , &  proste/ linguum palonam, aut 
huic propinquam , unoscicntiim latince &  germanicce probare tcnem ur, dobite Cf ordi- 
nate adstrur.ta , usque inclusive ad uliimarn A prilis  a c, ad hoece C. R Appellatio- 
num Tribunal Gallicice Occidentulis per prasposłtas sibi instantias sxhib*dnt.

JS ’colaus Urbański,
Lewiński V. P

E x  Consilio C, R. A ppelt Tribunali G all, Oceid, 
Dutum Cra*ovia> 15 . M artii ig  >3.

J ,  W ypior,
Em berg.

C, K. Sądy Szlacheckie Krakowskie G ałicyi Zuchodriiey Edyktem  m nicyszynf pu­
blicznie wiadomo czynią : że  Scheda Dóbr WrLeszczowa Fnlixa Kosickiego D ziedziczna,
■w Cyrkule Radomskim leząca , przez licytacyą Publiczną w  C. K, Sądach, tutey szy eh- 
dnia 1 4  Czerwea r, b. odprawiać się mai a sa , sprzedawara będzie pod warunkami na 
siępuidfferni: ->

a) Cena szacunkowa podług detapac* i ustanawia się w 'Summie 60 ,0 .37  z ł p , 8 gr». 
by Kupuiąoy powinien będzie przed zaczęciem licy ta cy i dziesiątą częse szacunku 

w kwocie 6 0 0 3  z ł poi. 21 gr. dp tak delegowaney Kommissyi złożyć , która 
złożyw szy, aopitro do licytacyi przypuszczony będzie, nakoniec 

c) X3aywięcey offiaruiąey na licytacyi dwie trzecie ezr,s’ci 0J7arewanego siacunku  
w dmaeh 14  do Depozytu sadowego z ło z y c , resz*uiąną t a l  trzecią cSęsc aa 
tychże Dobrach z Opłatą pięć proeentowey pręw izyi zapisa obowiązany bę­
dzie , co gdy uskuteczni,, na ten czas dopiero Mohra kupione w Fossessy ą od­
dane mu będą: gdy by zas warunku tego nie d o p e łn ił, nowa lieytacyia  iego 
kosztem i tiego szkodą publikowana bidzie.

Kupna przeto życzącym sobie wolno iest dla rwey informacyi tak inwentarz tako 
tez akt detaxacy w aktach \ 1  assy ś .p . Mauiaia Kosiakiego przeyźriyc  sobie, którym  
nadto czyni się wiadomo: że las do Dóbr po Macieiu Kosickim pozostałych naU^ąey 
ieszcze rozdzielony nie ie s t , lecz w akcie Działów ood artykułem  ig. ostrze żono , z ety  
wspólnym Dziedziców kosztem na szasć równych części przez Geometrę b y ł rozdzielo • 
ny, i  każdey Schedzie w rownry części iotaczony został,

W szyscy zatem kupna sobie Życzący n na się d. 4 Czerwca r b. o godzince 9 z 
rana w C, K- Sądach tuteyszych znay io w a ć ; nadto i W ierzyciele bespieczeństwo ma- 
ią c y  upominała się: ażeby , nie oczekuiąc osobnegc w ezw ania , z prawam i swemi p r ly  
‘ iuytaoyi zgłaszali się, gdyż inaczcy tylko z pozostałego szacunku la a innego maiatka 
Ie U x a  Kosickiego w kurateli będącego swey sa ty sf tkcyi posz ikiwac muszą , do Dobr^ 
bpwiera samyeh ani do kupuiącego lub ob, ymulącego te Dobra żadnego iuż prawa miso t 
pis będą. —  W  K> okowie d. 5 . Lutego ] go*

* Pod niebytność jaśnie, Wielmożnego Prezesa.
J ,  j£  Kraus,

Chrasdański,
ftrzorad. .

Z  R a d y  C, K , Sądów S iła ch , KrałtQWSk:ch Ć 11, Z achodnie?'
Mubna,


